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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
— Z Wiednia d. 28. lipca. — 
Jego C. R. Mość najwyższóm postanowieniem 

wojóm z d. 9. lipca b. r. mianował najłaska- 
Wićj gubernijaluym i prezydyjalnym sekretarzem 
W Galicyi dotychczasowego tamecznego guber- 
nijąlno - prezydyjalnego koncepisię Frańciszka 
Swobodę. — 


Najjaśniejei Cesarz i Cesarzowa, jadac z Salz- 
burga, przybyli d. 19. te m. około Zgićj godz. 
Popołudniu w pożadanem zdrowia do Ischl. 
Jaż od kilku dni w całem tóm miasteczku 
Panował ruch największy , gdyż czynione przy- 
Fotowania dla godnego przyjęcia Najjaś. Pań- 
atwa, Na ulicy wiodącćj od Salzburga stały łuki 
trYamfalne, ozdobione zielonemi gałazkami i ró- 
ami alpejskićmi, do których przypierały wzdłuź 
rzyżowego placu ciagniące się dwa rzędy ko. 
umn połączone z soba festonami; każda kolu- 
mua znaczyła litere, tak, iż wszystkie składały 
imiona Najj. Państwa. Na końcu placu widać 
było przyczółek Świątyni z orłem zustryjackim 
1 cyfra Naj. Państwa. Most również był ozdob- 
ny gałężmi, wieńcami i drzewy. Wielkie mnó- 
two ludu przybyło z okolic, i od s.mego ranka 
Bapełniało ulice. Wszystko co Ż,ło cisnęło się, 
8 Y piérwszy w górach rozlegajacy się strzał 
Możdziórza , zapowiadał zbliżenie się Naj. Pań- 
a Dostojni ci goście, widocznie wzruszeni, 
Powiadali z właściwa cesarskiemu domowi uj- 
9 aca dobrocią na powitanie ludu upojonego 
przej am, i kazali zwoln» jechać śród radością 
ke petéj rzeszy. Na placu Traun szpaler two- 
yii nowo umundurowa'i górniki i robotnicy 


ez 


p Poi, a daléj liczni robotnicy przy drzewie 
“wemi siekierami i laskami ustrojonemi w zie- 
Oność, 
Ich c 


- - K. Mości Arcyksiążę Franciszek Karol, 
rzy włostojaa małżonka Arcyksiężna Zofia , któ- 
ci, któr nie przedpołudniem, i arcyksiążęce dzie- 
Najj © jeszcze 18, przybyli do Ischl, przyjęli 
wjeżdzi aüstwa z serdecznem powitaniem przy 

ie do domu nad brzegami Traunu przy- 
o dla dostojnych gości: gdzie także 
minister stanu i ko ferencyi hrabia 
Liebsteiasky, przytóm jego exc. prezy- 
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dent rządów w arcyksięstwie austryjackiem wyż- 
szćj Aniży baron Skrbensky. wraz z wieloma sta- 
rostami obwodowymi i komisarzami prowincyi i 
z władzami c. k. dóbr solnych i miejscowemi 
zgromadzili się, dla powitania Najj. Państwa za 
ich przybyciem. Naj. Państwo, po krótkiem wy- 
tchnieniu postanowili pokazać się na balkonie 
oczekującój rzeszy, i znowu byli od poczciwych 
górali wielokrotaćm: » Niech Żyjala powi- 
tani. Po skończonym objedzie, Naj. Państwo w 
towarzystwie swojego dworu i jego exe. ministra 
stanu i konferencyi hr. Kolowrat, udali się na 
przechadzkę co napełniło radościa wszystkich o- 
becnych, którzy tłumnie otaczali dostojaych go- 
ści. — Wieczorem całe miasteczko było oświe- 
cone; widok zaś domków rozrzuconych w nie- 
regularnych kierunkach, które odbijały się na tle 
ciemnych gór, był rzadki w swoim sposobie i 
zachwycający. [Na najwyższych szczytach gór 
płonely ognie, a na rozmaitych punktach widać je 
było połyskujące jak gwiazdy śród cieniów nocy. 
Na przeciw mieszkania J. C. Mości na tak zwa- 
ném w»górzu Henriety, płonęły w ogniu imiona 
Naj. Państwa z napisem Vivat. Na esplanadzie 
wznosiła się oświecona kolumra z ognisiym au- 
stryjackim orłem. Na Traunie przed oknami 
Naj. Państwa pływały dwa wielkie oświecone 
statki, i tam zarzuciły kotwicę. Na jedoym były 
godła łowów i wojny; a na pokładzie tegoż wy- 
strzały dawane przez c. k. łowczych brzmiały 
na przemian z narodowym spiewem alpejsk m, 
na drugim jaśniała bardzo smakowna świątynia 
z płomieniem ofiarnym ; tameczni zaś spiewacy 
i spiewaczki, znajdujący się na pokładzie zanucili 
austryjacki hymn narodowy. Trzeci moieszy 
bacik ta i owdzie pływał ze swómi spiewaczka- 
mi alpiejskiómi wydającemi radośne odgłosy. Naj. 
Państwo raczyli na to zajmujące widowisko przez 
długi czas patrzóć z balkonu. — Lecz na nie- 
szczęście około 30t6j godz. gwałtowna puściła 
sie ulówa, która powszechną radość zbyt za- 
wczęśnie dla mieszkańców jschla popsuła, i u- 
roczyst"ściom dnia tego położyła koniec. Tylko 
sala łazienkowa, gdzie wizerunki Naj. Państwa 
jaśniały na draperyjach z róż alpejskich śród 
herbów Cesarza i Cesarzowćj, uwitych z kwiatów 
dłażćj zachowała okazałość swoją. 
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| D. 20. rano Naj, Państwo śród napływu licz- 

nego ludu udali się do fary, dla wysłachania 
mszy świętćj, poczćm mieli oglądać łazienki i 
żupę. — 


Podług doniesień z Ischl z d. 28. lipca Najj, 
Cesarz i Cesarzowa używąja najpomyślniejszego 
stanu zdrowia. — D. 24. ogłądali Naj, Państwo 
założoną tamże dpbroczynnem staraniem Jéj Ces. 
Mości arcyksiężny Zofii, a pod czynnym wpły- 
wem dnchownego radzcy i dziekana jka. probo- 
czcza Lauihern zostając przędzarnię wełny i 
szkołę szycia i robienia pończoch dla dziewcząt 
w godzinach wolnych, jak i połączoną z tym 
zakładem, a przez samego radzcę nadwornego 
dr, Wirer założona i utrzymywana przędzarnię 
Inu, dla tych dziewcząt które szkołę ukończyły, 
— Najjaśniejsi Państwo zabawili tam całą go- 
dzinę, i udali się na przejazdkę. — Ciągłe nie- 
pogody, niedozwałają Naj. Cesarstwu używać dal- 
szych przejazdek w okolicy Ischl. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Portugalija. 

Pismo ministra spraw wewnętrznych do kar- 
dynała patryarchy lizbońakiego umieszczone w 
Diario do Governo brzmi jak następuje: »Z pa- 
facu Necessidades d. 3. lipca. Naj- królowa na 
dniu 20. tego miesiąca skończy ósmy miesiąc 
swej cięży. Zechcesz przeto wasza wysoka prze- 
wielebność we wszystkich parafijach od 22. lip- 
ca nakazać modły pro felici pariu, aby codzień 
je odmawiano aż do uroczystości Te Deum, które 
ma być śpiówane po urodzeniu się księcia lub 
księżniczki, podług tego, jak się podoba Naj- 
wyższemu ten Kraj pobłogosławić. Aatonio Diaz 
de Oliveira.< ; 

Londyńskie Gazety z 23. lipca zawićrają wiae 
domości z Lizbony z d. 9go. Nieład finansowy 
doszedł tam do najwyższego stopnia. Nie mo- 
Żna znaleść pieniędzy dla zapłacenia wojska, 
które tchnie duchem nieposłuszeństwa. Oddzia- 
ły posłane morzem z Sanct- Ubes do Algarbii, 
gdzie postępy miguelistowskiego dowódzcy Re- 
mechido wzniecały obawę, w czasie przeprawy 
zbuntowały się, tak, iż w Sines musiano je na 
lad wysadzić. Remechido, dobrze się trzyma w 
pola, zapewniają, iż oddział wysłany od rządu 
przeciw sobie , pobił, — 


Hiszpanije. 


Moniteur z d, 16. lipca umieszcza następu- 
jaca telegraficzną depeszę z Narbony z d. 14go 
wieczór: »Główna kwatóra Don Carlosa d. 9. byla 
w Almenaria, cztóry godzin drogi od Walencyi , 


a d.'10. przednie jego cłaty zajęły Hostals: de 
Pazol, półtrzeciej godzioy drogi od Walencyi.:* 

»Przedmieścia Castellon de la Plaha wzięte 58 
przez powstańców , którzy otoczyli tę twierdzę 
cztórma batalijonami. Ostatnie wiadomości © 
Oray, który miał pod sobą 8000 Żolnićrza na- 
deszły z Teruel; przednia straż jego miała n2 
Sty być w Sarrioo, ną drodze do Wałencyi, któ- 
re to miasto całkiem na jego obronie polega 
Angielska fregata Barham, d. 7. wysadziła D8 
ląd w Walencyi 270 artylerzystów, których pod- 
dala pod rozkazy jeneralnego kapitana; d. 950 
znowu ich przyjęła na pokład, i popłynęła do 
Vinaros dla zabrania tam Źołnićrzy i przewiezie* 
nia ich do Murviedro.a 

Wiadomości w Sentinelle des Pyrćnćes z d. 
11go głoszą , że Don Carlos ma mieć w planie 
udać się do Murcyi dla zajęcia stanowisk mię” 
dzy Madrytem a Kadyxem. Posuwając się Da” 
pesg od Cantaviei zabrał ze sobą artyleryję, 5 

owódzcy Langostera i Moya, przybyli do niego 
z Moliny w Arragonii ze znacznym transportem 
Żywności. 

Dzieńcik Correspondance d'Espagne udziela 
wiadomości z Saragossy z d. 7., Które głoszą, i 
wojsko zbuntowało się przeciw baronowi de Meet 
i przeciw Osorio, z tego powodu pićrwszy miał 
odjechać do Madrytu, drugi z Puycerdy do Parr 
pignan. Journal des Debats powatpiówa o tém 

Francuzkie dzieńniki piszą z Madrytu z d. ©: 
lipca: Rząd przedsięwziął środki dlą zamknię” 
cia przystępu Don Carlosowi do stolicy. Valdef 
i Isidro stoją nad Jucarem w Walencyi z 12,000 
Żołnićrza, [aryaez i Quiroga mają zakrywść 
stolicę. — 

Moniteur z d. 17. lipca taką umieszcza tele- 
graficzoą depeszę : Bordeanx 15. lipca o 70 
godzinie wieczór. »Piszą z Saragossy, że Esp" 
tero dnia tegoż przybył do Catalayad z 8 bata” 
lijooami i dwom: szwadronami gwardyi, dla p°“ 
łączenia się z dywizyją Oray, stojącą prze a 
rue], i dla objęcia nad nia dowództwa. Preten” 
dent coraz podstępuje pod Walencyję : jek? 8% 
ryłasi tylko o godzinę drogi stali od tego pisste- 
— Angielskich artylerzystów, których liczba nie- 
wiadoma, d. 8. okręt angielski wysadził w War 
lencyi.s £ 

Wiadomości z Hiszpanii coraz brzmią niepo 
myślnićj dla sprawy Królowćj. Podczas, gdy Dos 
Carlos coraz przybliża się do Wałencyi, tedy ns 
północy w wojsku krystynistów co dzień assess 
się duch buntn. Do wojskowych PO E 
Jfernani, Irun, Cadiz, i innych miejscach przy ? 
czył się także bunt między załoga w Bilbao. 6 ai 
byłoby przyszło do krwawych scen , gdyby len 
ral San Miguel nie był się nagle zjawił, 
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nićrzy ułagodził przyrzeczebiem, iż nazajutrz Żołd 
dostaną. Lud głośno szemrał na złą admicistra- 
cyję w wojsku. Dywizyja barona Das Aotos, 
batalijon Zurbano, oraz aogielska i portogalska 
je atoją w Haro. Baron Das Antos miał 4. 

Ca rozmowę z jenerałem Espartero, którego 
ieukontentowani żołniócze przezwali » ssylwa- 
chem nad Ebrem.« 

. Moniteur z d. 18, lipca zamieszcza taką tele- 
graficzną depesze z Narbony d. 17. lipca pół do 
mój wieczór. Carcassone d. 17. rano. Jenerał 
Castellane do ministra wojny: »Berga d. 12go 
% niedostatku żywności kapitułowała ; załoga skła- 
aca się z 220 Źołniórzy i z 400 gwardzistów 
Rarodowych złożyła broń; nie są oni jeńcami 
Wojennemi. 2000 karabinów, 2 działa 4funtowe 

1000 ładunków wpadło w moc powstańców.< 
- Listy z nad granicy potwierdzają wiadomość 
udzieloną z depeszy telegraficznćj, iż jenerał 
„ spartero zastąpi w dowództwie jenerała Oraę, 
1 Že w tym celu udał się do Teruel. Augiel- 
zj artyleryję przeprowadzono z Ernani do San 
~ bastian, obawiając się powstania między szcząt- 
‘ami angielskiéj legii. Zapewne karliści korzy- 
Stając z okoliczności, uderzą na Ernani., Co się 
Yczó reorganizacyi legii angielskićj, cała już 
znikła nadzieja. 

Sentinelle des Pyrenćes ad. 43. lipca zawićra 
nastepujacy list z Pampełuny pod d.8.: »Jene- 
rat Espartero nad wyższym Ebrem otrzymał 
| Ag gońca rządowego mianowanie awoje na 
śś naczełnie dowodzącego siłami zbrojoemi, 

ziałającemi przeciw Don Harlosowi w Hatalo- 
z” Arragonii , Walencyi i Kastylii. W równym- 
€ czasie otrzymał on dowództwo nad ar- 
ax 4 północną. Jenerał ten dowodzić teraz bę- 
ie 29,000 Żołnićrza , licząc w to 10,000 pod 
„<rensem , 10,000 pod Oraą i 5000 pod No- 
Fog asem. Do ogółu tego nie należy około 
Pr wojska w Wałencyi i w Guadalajara około 
|ti eneral Escalera dowodzi armiją półno” 
g3 Powrócił do Logrono. 
Mia z Barcelony z d. 40. donosi: Statek pa- 
kE? który z Walencyi zawinął do tamtejszego 
fortu, przywiózł wiadomość, iż Don Karlos d. 
UR przed Barcellona, to jest w El Villar 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


ati) „grólowa dnia 11. lipca ozdobiła ces. aust. 
Krzyżem o Księcia Pawła Esterhazego wielkim 
się do k Orderu Bath, w następne słowa ozwała 
mi to pięcia, jak mówi dz. Courier: »Sprawia 
zwy nieskończoną radość i obudza więcój niż 
Rie sie € gdy waszą ksią. mość zaszczycam 
7 — orderem, nietylko , iż tak długo bawisz 


wtym kraju, gdzie przychyloe umyały zjednałeś 
sobie, igdzie honorowie dopełniałeś swego dy- 
plomatycznego urzędu w każdym wypadku, jaki 
się zdarzył, ale idla tego, iż w długich stosun- 
kach z naszym dworem, na zawsze zapewniłeś 
sobie najgorętszy nasz szacunek. Nadto zape- 
wniam waszą ksią. ność, że pomijając te wszy- 
stkie względy, wielka to radość mi sprawia, gdy po- 
myślę, jak- ś. p. król, a stryj mój ukochany, 
życzył sobie ozdobić go tym orderem.« ` 

Courier donosi, iż królowa dnia 18go (inne 
dzienniki mniemaja, iż 17g0) parlament osobi- 
ście prorogować bedzie, iże już wszystko na ten 
cel przysposobiono. Tymczasem obie izby o ile 
mogą kończą bieżące sprawy. 

Dnia 14. lipca po południu królowa pojechała 
do pałacu St. James, tćj urzedowćj rezydencyi 
monarchów Anglii, dla przyjęcia adresów ubo- 
lewajacych i Życzeń od uniwersytetów Oxfordu 
i Cambridge. Deputacyja udała sie w uroczystym 
orszaku, poprzedzonym przez pedelów z Tawerny 
"Thatcheat-House do pałacu , składali ja: kanc- 
lerz, wice-kancierz, naczelnicy kolegiów, człon- 
kowie głowy, proktorowie , professorowie , dok- 
torowie i hakałarze rozmaitych wydziałów , Ma- 
głstri i Raccalaurei artium it. d. Adresy zło- 


w Żono na stopniach tronu; królowa otoczona ksia- 


Żętami Sussex i Devonshire, lordem Hilł i in- 
nymi ministrami gabinetu, dała bardzo łaskawa 
odpowiedź. 

Jéj k. ność panujące królowa bardzo okazała 
się być zadowolona postępowaniem hr. Mulgrave 
od początku jego administracyi w irlandyj. 

Podług Limerick.Chronicie książę Cambridge 
ma zostać następca lorda Hill w naczelném do- 
wództwie nad wojskiem. 

Na posiedzeniu izby wyższćj dnia 12. lipca 
więcój niż 40 bilów otrzymało potwierdzenie 
królowej. 

W izbie niższój dnia tegoż lord Morpeth prze- 
łożył izbie odpowiedź owdowiałój królowćj na 
adres z ubołewaniem. — Bił rejencyi przeszedł 
przez wydział; w końcu p. Attwood, radykalny 
członek z Birmingham, oświadczył, iż przełoży 
ministrom 9 pytań : tyczących sie ich polityki 
względem konfiskaty Firena i pretensyi Rossyi 
do pobrzeża Czerkaskiego. 

Na posiedzeniu izby wyższćj dnia 13. biskup 
Exeter robił niektóre zarzuty przeciw istnieją- 
cćj ustawie dła ubogich. 

W izbie niższój tegoż dnia p- Heathcothe użalał 
sie, iz francuzka wełna wprowadzana jest bez 
cła do Anglii, a przeciwnie na angielskie sukna 
we Francyi cło nałożone. P. Poułett Thompson 
odpowiedział, iż rząd francozki nie jest dość 
rozsądny, aby sią mógł przekonać o pofytkach 


= 
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wzajemności; z tćmwszystkićm stosunek ten pod 
tym względem jest z korzyścią dla Anglii. 

Na posiedzeniu izby wyższćj d. 14. lipca przez 
wydział przeszedł bil o pieprzedawaniu irlandz- 
kićj własności gminy. Następnie ksiażę Sussex 
podał prośbę od ltwakrow, względem zupełnego 
zniesienia kary śmierci, lecz cofnał takową, gdy 
mu zrobiono uwagę, iż w prośbie uchybiono ty- 
tałowi izby, co się daje wytłumaczyć z zasad re- 
ligii Kwakrów. Jakoż nie chcą oni nazywać lor- 
dów panami duchownymi i świeckimi. Lord 
Brougham oświadczył przy tćj sposobności, iż 
wniesie , aby tytuł lordów uznany był za dosta- 
teczny , jeżeli ich nazwą »Parami parlamentuć, 
gdyż inaczćj Kwakrowie nie mogliby żadnćj po- 
dawać petycyi. Następnie odczytano po raz trzeci 
i przyjęto bil ograniczający kare śmierci, doda- 
wszy jedoakże kilka poprawek. Bil o prawie 
wexlowóm przeszedł także. Izba połączyła się na 
konferencyi z izbą niższą wzgledem biłu o ko- 
ścielnych beneficyjach, który także przeszedł. 

Na posiedzeniu izby niższćj dnia tegoż wszczęto 
rozprawy nad poprawkami, jakie izba wyższa po- 
czyniła do bilu o zawieszeniu kościelnych posu- 
wań na wyższe godności (środek tymczasowy, po- 
nieważ bil przeciw nagromadzeniu parafiów od- 
łożono do przyszłych posiedzeń). Na wniosek 
łorda J. Russel izba rozstrzygneła większością 
47 głosów przeciw 11, iż te poprawki odrzuca. 
Przeciwnie na wniosek pana Thompson przyjęto 
dwie poprawki lordów do bilu o zmianie dzie- 
sięcin dla Anglii i Walii. vJeżeli — mówił mi- 
nister — obie poprawki nic nie pomogą tej 
uchwale, tém mnićj moga jéj zaszkodzić. — 
Po nim powstał p. Attwood i rzekł: „Chciałbym 
zrobić niektóre pytania względem zagranicznćj 
naszćj polityki, o czóm już nadmieniałem panom 
ministrom. — Mówca: »Czy wpan masz zamiar 
wnieść osobna mocyję?< — P. Attwood: »Nie, 
chcę tylko, jak rzekłem, zrobić kilka pytań, 
agdy przepisy izby nie pozwalają dołączać uwag, 
tedy przełożę je ministrom w prostym porządku: 
4) Azali rząd jéj król. mości postanowił już osta- 
tecznie przychyłić się do zgwałceń wićdeńskiego 
traktatu ze strony Rossyi na Polsce i Krakowie? 
(Słuchajciel) 2) Czy postanowił spokojnie pa- 
trzóć na to, aby Rossyja zajmowała Czerkassyję 
tytulem podarunku od Turcyi, odwołując się na 
traktat adryjanopolski, gdy przecież Rossyja 
wprzód zgodziła się na to z Anglija, aby w woj- 
nie ukończonćj pomienionym traktatem nie szu- 
kać wielkich zysków na Turcyi? (Słuchajcie!) 
3) Czyli rząd jéj król. mości gotów jest, zostawić 
Rossyję wyłączna posiadaczka ujścia Dunaju, 
mimo wspomnianych układów między tém pań- 
styem a Angliją? 4) Przypuściwszy, iż Rossyja 


odstępiła od tych układów, czyliż wtedy rząd jéj 
król. mości gotów jest mocarstwu rossyjskiemu 
pozwolić na przyjęcie podarunku od Turcyi» 
zwłaszcza gdy 'Vurcyja niema prawa do podobnćj 
darowizny, nie będac nigdy uznana za prawa p” 
siadaczkę Czerkassyi ? (Słuchajcie!) 5) Czyliż rząd 
j- k- „mości pozwoli Rossyi ujarzmić Czerkasów% 
a może ich i wytępić; atak opanować kraj, który 
jój otworzy wpływ nieograniczony, i zrobi ją Ds” 
koniec pania Turcyi, Persyi i całego Wschodu: 
(Słuchajcie |) 6) Gotówże jest zcierpićć grubi- 
jeńską i godną pogardy pretensyję Rossyi w spra” 
wie o Vixen? (Słuchajcie!) 7) Gotówże jest pod- 
dać się traktatowi w Unkiar Iskelessi, który 28 
przypadek wojny zamyka Dardanelle na rozkaz 
rossyjski, który južto nie dozwala Anglii ude- 
rzyć na Rossyją z téj słabćj strony, jużto sprzy” 
mierzeńców i przyjaciół Anglii rzuca na łatwy 
łup dla umocnienia i powiększenia potęgi tych 
barbarzyńców Północy? (Śmiech!) Jestże u d... 
śmiać się tu z czego? (do porządku | do porządku! 
Mości panowie, nie widzę zaiste, co może do 
śmióchu pobudzać w mojój nie żartobłiwćj mowie* 
Idę daléj: 8) Prawdaźż to, Że Rossyjanie liczą 
wtćj chwili przeszło 20 okrętów linijowych, go” 
towych do wyjścia pod Żagle w porcie kron- 
sztadzkim, zkad w dwóch tygodniach mogą sta” 
nać przy ujściu Tamizy? (Słuchajcie!) 9) Praw- 
daż ito, Że Anglija w ciągu 2ch tygodni nie jest 
w stanie 20 okrętów linijowych wysłać na morze 
dla obrony ujścia Tamizy? (Słuchajcie!) Mam- 
nadzieję, iż zacny lord z ławy ministeryjalnój 
da kategoryczną odpowiedź na ten szereg zapy” 
tań, których mi nie wolno obszernie rozwinąć * 
— Lord J. Russell: »Sąto pytania, które właści- 
wiéj w innym czasie posiedzeń przełożyć było 
należało; pytanie o traktacie w Unkiar Iskelesst 
najmnićj przed dwoma laty można było wnieś 
do rządu. Sekretarz stanu spraw zagraniczoy 
jutro będzie na swóm miejscu i bezwątpienia 
przygotuje się do odpowiedzi na te wszystkie PJ” 
tania. — P. Attwood : Lecz sekretarz admirałicy* 
mógłby przynajmniój teraz dać niektóre objeśnie” 
nia o rzeczach tyczących się naszój siły mors A. 
— P. C. Wood: »Tyle tylko mogę powiedzićć 
iż, gdyby Anglija kiedykolwiek została zacze” 
piona, zawsze byłaby w stanie napad z któréj- 
kołwick strony, dzielnie i ze skutkiem odeprzćć.* 
(Zadowolenie.) Izba odroczyła się. 
Morning-Chronicie udziela listu z Konstanty” 
nopola pod 21. czerwca, który zgodnie z korre” 
spondencyjami innych angielskich dzienników 
mówi o wielkich przygotowaaiach Rossyjan prze- 
ciw Czerkasom. Słychać, iż stanie 62,000 agir 
niórza. Wojsko to podzielone będzie na se 
dywizyje ; z tych piórwsza, licząca 28,000 ; o 


Kubanu. ciągnąć - będzie na tych powstańców, pod- 
czas gdy punkt wyjścia drugićj dywizyi 14-tysięcz- 
nój będzie Sukumkaleh na pobrzeżu Abazyj- 
akióm , atrzecićj , liczącéj 20.000, pod dowódz- 
twem jenerała Rozena, Georgija. Żywność i za- 
Pasy wojenne dostawiane będa wojsku wyprawy 
morzem z Taganrogu i Odessy.  Czerkasowie 
także dzielnie się uzbrajają do téj wojny; jakoż 
p aieniony korrespondent mniema , żę ta walka 

ardzo krwawe mieć będzie skutki, gdyż dość 
trudno będzie wojować z tymi góralami w środku 
ich kraju, gdzie przystęp tak trudny. 


Francyja. 


„ Moniteur zawióra z Tuileryjów pod d. 15. 
Ipca datowane rozporządzenie zamykające po- 
Siedzenia obu izb, i drugie z Neuilly pod d. 13. 
ipca zwołujące rady okręgowe na pićrwszy ter- 
Min ich posiedzeń , które nie dłużćj nad 40 dni 
trwać mają, to jest na 5. sierpnia t. r. 


„_ Nä posiedzeniu d. 14. lipca izba parów przy- 
jęła budżet: przychodów prawie bez żadnych 
rozpraw większością 95 głosów przeciw 7. Obie 
izby zwołane. były osobliwie na 15. lipca. — 
izbie parów do pół do Bcićj zeszło się około 
80 członków. . PP. Molć, Barthe , Bernard i Ro- 
Samel siedzieli na ławie ministrów. Gdy pićrw- 
Szy chciał wejść na mownicę, Żądał ksiażę Pra- 
slin, aby przed: zamknięciem posiedzeń wcią- 
Snąć tę uwagę. do protokułu, iż ostatni raport 
© prośbach nie z jego winy został opuszczony. 
t. Moló wręczył potóm prezydentowi królew- 
skie rozporządzenie, mocą którego posiedzenia 
na r. 1837 zostają zamknięte. Poczóm izba 
rozeszła się. — Izba deputowanych, gdzie było 
około 80 członków , i gdzie hr. Montalivet roz- 
Porzadzenie do zamknięcia posiedzeń przyniósł, 
JoWnież rozeszła się. Na początku posiedzenia 
R jęszcze przyjęty i złożył przysięgę p. Felix 
„eal znowu na deputowanego obrany, lecz na- 
daremnie, gdyż izba przed przyszłów posiedze- 
Mem zapewne zostanie rozwiązana. 


Jenerał de Rigny: dnia 15go- zaraz po swóm 
Przybyciu do Paryża miał posłuchanie u mini- 
u, Wojny; zdaje się, iż tymezasowie zostanie 

śunięty od czynnćj służby. - 


A o Tulonie ciągle zaopatrują okręta w mate- 
ae 3 do wyprawy przeciw Iionstantynie. Zdaje 


$> IŻ jencral Bugeaud będzie naczelnie dowo- 


będą. pod nim pełnić służbę. Pod Arzew na 
kz” który stosownie. do traktatu z Abdel-' 
, derom ma należóć do F yi; odkryțowiel-i 
kie E 6-do Francyt; ryt 


» a jenerałowie Leydet, Rulhićres i Trezel * 


t 


[2] 
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+ ' 4 Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy dnia 28. lipca, =- 


JO. książę feldmarszałek namiestnik Hróle- 
stwa wczoraj w południe powrócił w pożądanym 
stanie zdrowia. (Gaz. Por.) 

| —— L O "HT — 


Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
` (Z korespondencyj prywatnych.) 


Czerniowce d. 26.-lipca 1837, Dnia 8. sier- 
pnia r. b. w Sadagórze będzie sławny piórwszy 
jarmark na woły, lecz nadzieja dobrego pokupu 
bardzo mała, ponieważ Maultany dla niebezpieczeń- 
stwa zarazy morowćj w Turcyi, ze strony naszego 
rzadu zamknięte przez dziesięcio-dniowa kontu- 
macyję; zaś Bessarabia ma być także temi dnia- 
mi z przyczyny zarazy na bydło zamknięta ; na- 
wet na jarmarku w Czerniowcach prawie żadnćj 
sprzedaży hurtowćj nie było. — Cena wódki 
poszła w górę; płaca wiadro (12 ok) szumówki 
dobrćj po 3 zr. 15 kr. w. w.; korzec kukuru- 
dzy po 3 zr., żyta po 2 zr. 30 kr. w. w., lecz 
to li w małych partyjach. Ronie płaca, lecz 
dobrej rassy nie widać, oprócz tych, które do 
Radówiec liweranci z Bessarabii i Czerkasyi spro- 
wadzili — W Gałaczu węgle kamienne do okre- 
tów parnych skupują; w cyrkułe Itotomyjskim. 
jest ich dosyć, lecz nietkniętę równie jak sól 
kamienna w Hossowie. 

W Multanach i na Wołoszczyznie bankruty 
zupełnie handel zniszczyli. Zboże po niczemu; 
inne produkta, jako to wełna , skóry, łój, cał- 
kiem upadły w cenie. Wiełe znacznych ku- 
pieckich domów podupadło, w samym tylko 
Bukareszcie przez bankructwo domu Hadzy Ma- 
sko 47 rodzin bez chleba zostało. 

Urodzaj na zboże i trawy w Bessarabii, Mul- - 
tanach, Woloszczyznie i Bukowinie najlepszy ; 
cóż z tego, gdy słoty nie dozwałają dobrego: 
zbioru. Rzóki Prut, Suczawa, Motdawa, By- 
strzyca, Seret, Czeremosz, Żyzia, nie rachując: 
moiejszych rzók, ze swych koryt wystapiły i o- 
gromne poczyniły szkody; z téjto przyczypy sia- 
nożęcie na dolinach prawie o pół mili szćroko- - 
ści namułem zamulone i trawa wygnila, ko- 
sarzowi przecie od falczy trawy trzeba płacić * 
dukata złotem. W Gałacu kite kukurudz płaca + 
50 lewów czyli 5 zr. 24 kr. srebrnych, lecz 
transport drogi. Potażu cetnar płacą po 8 zr. 
20 kr. mon. konw. 


Ołomuniec. Targ na woły d. 26. lipca 1837. - 


Przypędzili: 4) Bernard Hrliczka, z Ko-- 
ryczan , 50 wołów; 2) Aba Allerhand, z Żura-- 
wna; 1285 3) są Żydek, z Ołomańcs» 1203>. 
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4) dito. 100; 5) Frenkl i Leidner, z Mielca, 
128; 6) Jakób Gensek, z Myślenic , 47. Małómi 
partyjami 198. Suma przypędzonych 771. 


Cena je- Z tych 

dnéj 3 para 

Kupili: = pary 2 | ważyć 
E w w. W- E mogła 

zr. | kr. cetnar. 


A O O a 
op A O) 


Małćmi partyj. st. N. 1. | 
Do Pawłowic st. Nr. £.| 126 
-—— Ołomuńca st. N. 3.| 60 
Małómi partyj. st. N. 4. 
Pognano do Wied. st. 5. 
Małemi partyjami st. 6. 

diio. dito.. S « | 


315|—) 2 


9114 
350|—| — 11 


Przed targiem sprzedali: 4) Jakób 
Akubiczewicz, z Sniatyna, 200 wołów; 2) Niis- 
sen Diker, z Żurawna, 130; 3) Hersch Tuan, 
z Zurawna, 420; 4) Mojżesz Karanter , ze Stry- 
ja, 440; 5) różni z Galicyi, 258; 6) Abraham 
Sacher, ze Stryja, 102; 7) Leib Bergmann, 
z Brzeżan, 407; 8) Hersch Thun, z Źurawna, 
433; 9) dtto. 1255; 10) Leib Weingarten, ze Sta- 
nisławowa, 115; 11) Leiser Atlas, z Żurawna, 


448; 12) Sender Dub, z Žurawna, 90: — Ra-* 


zem 1668. 


Cena je- Z tych 
h duej para 
Kupili: e pary 3 | ważyć 
2 |ww.w.| © mogła 
a E 
zr. | kr. | | cetnar. 
Do Wićdnia st. Nro. 1.| 190 350|—| 1 10 3j4 
— Pragi stado Nro. 2 j 125 350|—| 5 10 1j2 
— Wiednia st. Nro. 5.| 117 365|—| 3 10 442 
— dito. st. Nro. 4.| 1358 370]—]| 2 10 334 
— dtto. st. Nro. 5.| — — |--| — — 
— Pragi stada Nro. 6.| 891ij2| 3296]—| 12 112) B142 
— dtto. stado Nro. 7. | 106 310]—| 1 Q 1/4 
— dtto, stado Nro. 8. | 130 350|—| 3 10 1J4 
— duo. stado Nro. 9. | 150 355)j—| 5 10 1j2 
— Wiednia st. Nr. 10.] Ł19 320|—/| 2 9142 
— Austryi stado Nr. 11.| 116 330|—| 2 9344 
— Berna stado Nr. 12.| 89 310 |— 1 9 


Skutek interesów handlowych bydłem w tym 
tygodniu nie wypadł bynajmnićj w sposobie, 
przepowiedzianym w poprzednióm naszćm do- 
niesieniu. Spodzićwano się, że przy napływie 
wołów z Węgier przedkupna ustaną cokolwiek ; 
mimo tego i w tym tygodniu tak Żywo, jak da- 


wnićj szedł handel" przed targiem , przeto w tym 
względzie Żadne pewne zdanie wywnioskować 
się nie da, ponieważ większy lub mniejszy ruc 
zawisł od tyłu rozmaitych okoliczności i od współ- 
ubiegania się między głównymi kupującemi z Wić- 
dnia i Pragi. Galicyjanie przeto wtedy dobrze 
wyjdą, jeżli ile możności tanio woły kupować 
będa, ażeby tyle nie tracić, skoro tutejsi ku- 
pujący w zapale ostygną. Ile wiadomo, cena 
cetnara mięsa poszła w Wićdniu na 38 zr. w. W. 
Przez kilka tygodni mają przypędzać ilość wo” 
łów, równa teraźniejszemu przypędzeniu. 


Preusische Handlungs-Zeitung pisze z Am- 
szierdamu pod d. 15. lipca: Co nam przyszłość 
pod względem handlu zbożem przyniesie , za- 
wisło całkiem od wypadku zbiorów i takowe 
więcćj tą raza, jak zwykle, stanowić będa, po” 
nieważ nigdzie w krajach konsumcyjnych ni 
ma z zeszłego roku wielkich zapasów zboża: 
Li w portach morza Baltyckiego nagromadzily się 
zapasy, ale te przeznaczone sa po większćj części 
dła spekulantów angielskich. Powszechnie gło” 
szą o nadziei obfitości zbiorów, jak zwykle w téj 
porze roku , gdzie pola jak najładnićj wyglądajg* 
W Anglii, gdzie sprzyjający stan powietrza ta 


znaczny zawsze na handel zbożem wpływ wy- 


wićra, widzimy nie tylko ustalone ceny, lecz 
podwyższenie nawet od 4 do 2 szyl. na kwardrze 
pszenicy. Że szczupłe sa zapasy w krajach, to 
jest dowodem , iż tak mało dowożą zboża. Przy 
wznieconćj obawie względem stojącego na pniu 
zboża, które na wszelki przypadek jest opóź- 
nione, w takich okolicznościach pewinnaby się 
ożywić spekułacyja. Dotad nióma nadziei, aże- 
by Fraucyja potrzebowała zboża z zagranicy 
i zdaje się, iż wszędzie dobre, lubo nienajobfit- 
sze mieć będzie zbiory. Tyle obiecujace posył 3 
zboża do Stanów Zjednoczonych smutne niestety 
wydały skutki z powodu zawikłanych tamże finan- 
sów. Że zaś bardzo wiele zboża potrzebowaBo 
tam i jeszcze potrzebują, okazuje się to dosta” 
tecznic ze znacznój ciągle sprzedaży; przy D!e" 
pomyślnym zbiorze może Ameryka północna być 
jeszcze wtym przypadku, Że dalćj także zboże 
z Europy brać będzie. Z naszych prowincyj c 
trzymujemy dotąd tylko pomyślne wiadomość 
o pszenicy i Życie, podobnież z sąsiedzkiój EP: 
wincyi dólnego Renu. — Taź gazeta donosi po 

powyższą data z Londynu: Jare zboże zaczyna 
bardzo potrzebować dószezu i lękają się » Że gdy 
go wkrótce nie będzie, jęczmień i owies wiele 
ucićrpia. Stronami padające dészeze mało do- 
tad w ogóle pomogły. 


Redakcyja: J. N. Kamińskiego. — Drukiem: Piotra Pillera, we Lwowie. 


